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Prelekcja dla rodziców na temat :

,, PROFILAKTYKA UZALEŻNIEŃ WŚRÓD DZIECI I MŁODZIEŻY’’.     

PLAN   PRELEKCJI: 

1.  Krótkie przedstawienie historii narkotyków.

2. Wyjaśnienie słownictwa narkotyk, narkomania, uzależnienie.

3. Kiedy może dojść do ,,zarażenia narkomanią’’.

4. Kiedy należy zacząć  rozmawiać z dziećmi o narkotykach i jakie sytuacje  można do tego wykorzystać. 

5. Jak uczyć dzieci dokonywania wyboru.

6. Jakie mogą być negatywne czynniki oddziaływania, które mogą wpływać na dziecko.

7. Dlaczego młodzież ucieka od problemów zewnętrznych i wewnętrznych w świat narkotyków.

8. Fazy uzależnienia i ich charakterystyka:

a) eksperymentowanie,

b) poszukiwanie narkotycznych wrażeń,

c) uzależnienie od doznań po narkotyku,

d) potrzeba narkotyku dla normalnego samopoczucia.

9. Na co rodzice powinni zwrócić uwagę (tabela z charakterystyką i działaniem narkotyków).

10. Jakie są charakterystyczne zachowania młodzieży po zażyciu narkotyków.

11. Co powinni zrobić rodzice.

12. Czego rodzice nie powinni robić.

13. Formy i warunki leczenia narkomanów.

14. Podsumowanie.

Historia narkotyków sięga czasów starożytnych, wtedy jednak nie stwarzały one takiego niebezpieczeństwa dla ludzkości, jak dzieje się to w czasach obecnych. Różnego rodzaju środki odurzające pochodzenia roślinnego miały zastosowanie przy obrzędach religijnych i używane były głównie przez wtajemniczonych kapłanów bądź szamanów.   

Narkomania to choroba ,,braku’’. Braku miłości i poczucia bezpieczeństwa. Braku pewności siebie i pewnych umiejętności, takich jak choćby organizowania sobie czasu czy poznawania nowych ludzi.  
Do ,, zarażenia narkomanią’’ dochodzi najczęściej w wieku 13-18 lat. Dorośli nazywają ten okres ,,cielęcym wiekiem’’, medycy- burzą  hormonów, psychologowie natomiast mówią wtedy o ,,kryzysie tożsamości’’.

Kryzys oznacza załamanie się pewnej rzeczywistości. 

W miarę prosty świat dziecka zaczyna się rozpadać, coraz mniej jest miejsca na beztroskie zabawy, dochodzą obowiązki i odpowiedzialność za to, co się robi. Nastolatek przestaje wierzyć bezkrytycznie w to, co mówią rodzice. Chce sam wszystko sprawdzić na własnej skórze, mieć własne zdanie, poglądy i tajemnice.’’(M.Pasek 1998 s.6).

Dojrzewanie to okres buntu i poszukiwania własnego stylu życia. Rodzi się coraz więcej pytań typu: kim naprawdę jestem? Po co żyję? Jak odbierają mnie inni ludzie? Aby znaleźć odpowiedź na to pytanie trzeba odbyć długą, często męczącą podróż.    

Nie znam rodziców, którzy chcieliby źle wychować swoje dziecko. Ale znam takich, którzy popełniają błędy wychowawcze spowodowane niewiedzą, niemożnością lub brakiem zainteresowania dzieckiem.

Kiedy i jak zacząć rozmawiać z młodym człowiekiem o narkotykach ?

Nigdy nie jest za wcześnie na rozmowę  o narkotykach. Im będzie ono młodsze, tym lepiej. Rodzice, którzy potrafią usiąść i porozmawiać  z dzieckiem, mogą wyjść naprzeciw tej ciekawości.

Najlepiej podjąć rozmowę , kiedy wasze  dziecko skarży się, że coś je boli. Przekonajcie  je, że pigułki są ostatnim, a nie pierwszym środkiem zaradczym i pokażcie  mu inne możliwości radzenia sobie z bólem. Stosowanie leków stało się domeną zagonionych ludzi. Potrzebujemy wszystkiego szybko (szybkiego jedzenia,  natychmiastowej rozrywki). To dlatego częścią dobrej edukacji nie jest natychmiastowe dostarczenie dzieciom wszystkiego, czego chcą, lecz nauczenie ich, jak mają rozwiązywać swoje problemy.

Bądźcie  dobrym wzorem, bo jesteście  obserwowani.

 
Nim dziecko skończy 15 lat, całe lata będzie mimo woli obserwować, jak postępujecie z substancjami uzależniającymi. Powstrzymywanie się od palenia i picia, albo picie w nader umiarkowanych ilościach, nie daje żadnej gwarancji, że dziecko nigdy nie sięgnie po papierosa, nie wypali skręta z marihuany, ani nie spróbuje innego narkotyku. Dzieci uczą się na przykładach. 

Jeśli rodzice nie palą, piją w umiarkowanych ilościach i nie sięgają  bezwiednie po alkohol. Będziecie  wówczas najlepszym przykładem.

Gdy mówicie o szkodach, jakie może wyrządzić zażywanie narkotyków, a jednocześnie sami jesteście uzależnieni od np. alkoholu lub tytoniu jesteście niewiarygodni.

Wasze  dziecko powinno widzieć jak radzisz sobie ze stresem bez uciekania się do alkoholu czy innych substancji odurzających. Zamiast nieustannie powtarzać , co jest dla nich najlepsze i co powinny robić, dajcie  im możliwość podejmowania decyzji, nawet gdy są jeszcze małe. Pomóżcie  im rozpoznać dobre i złe konsekwencje ich wyborów, to pozwoli im nauczyć się odpowiedzialności.

Wzmocnijcie swoje relacje z dziećmi, poświęćcie  więcej czasu na rozmowę i słuchanie, podtrzymujcie rodzinne obyczaje, odnajdźcie wartości w kulturze i ideałach młodzieży. Zachęcajcie do rozwijania zainteresowań, poznajcie przyjaciół swoich dzieci oraz ich rodziców. Zachęcajcie dzieci żeby dbały o swój organizm, ustalcie pewne granice zachowania.   

Nauczcie  dzieci zaufania do samych siebie, wyznaczając im zadania, które mają samodzielnie wykonać. Powinny wiedzieć, że w razie potrzeby mogą poprosić o pomoc.

 ,, Musicie zmienić swoje wyobrażenia o różnych rzeczach, musicie interesować się swoimi dziećmi, ale równocześnie szanować ich prywatność, rozumieć jak ważne są dla nich przyjaźnie, ufajcie dzieciom, wspierajcie, ustanówcie rozsądne zasady i starajcie się zrozumieć, jak to jest być nastolatkiem.’’(P. Goodyer 1999 s.48).    

Bądźcie  swobodni , przyjacielski i naturalni, kiedy mówicie o narkotykach. Niektórzy rodzice obawiają się że jeśli ich dzieci dowiedzą się więcej o jakimś konkretnym narkotyku, to pobudzą ich ciekawość i zachęcą do wypróbowania go. Prowadźcie  dyskusję a nie wykład,  spróbujcie  potraktować narkotyki jako przedmiot wymiany poglądów i raczej zadawajcie  pytania, zamiast po prostu udzielać dzieciom rady. 

Sposobem zachęcenia do myślenia o problemach związanych z zażywaniem narkotyków jest wskazanie dzieciom, że mogą się znaleźć w sytuacji, w której będą miały wrażenie, że powinny spróbować narkotyków, bo ich przyjaciele to robią, a one nie chcą zostać w tyle. 
Same będą musiały dokonać wyboru i wziąć pod uwagę takie kwestie:

1. Wybór należy do nich to,  że ich koledzy zażywają narkotyki, nie znaczy jeszcze, że muszą robić to samo.

2. Narkotyki sprzedawane na ulicy są produkowane w domowych „laboratoriach” przez ludzi, którzy często nie kontrolują dawkę i czystość substancji, a zatem nie można być pewnym, co zawiera narkotyk i jaką szkodę możne wyrządzić.

3. Przyjmowanie narkotyków, które czasem zaczyna się ekscytująco, może stać się problemem. (P. Goodyer 1999r. s.31)                                                        

Jeśli obawiacie się, że Twoje dziecko już miało kontakt z narkotykami, ale w waszej rodzinie temat ten nie był poruszany w rozmowach, nigdy nie jest za późno, by go podjąć.  Nie liczcie  na to, że możecie  uczynić swoje dziecko odpornym na narkotyki, ale pamiętajcie że możecie sprawić, że stanie się mniej prawdopodobne, aby popadły w kłopoty związane z zażywaniem substancji uzależniających.                                     

Chcąc stwierdzić, czy dziecko używa narkotyków, postarajcie się dowiedzieć, czy robią to jego koledzy jeśli tak, macie naprawdę poważny problem. Wpływ rówieśników jest jednym z głównych powodów dla których dziecko próbuje narkotyków. 

Dziecko podlega różnym presjom zewnętrznym. Ze szczególną intensywnością oddziaływuje grupa.
,,Grupa tworzy środowisko sprzyjające szerzeniu się narkotyków. Staje się usprawiedliwieniem dla samodzielnego przebywania poza domem, ułatwia pierwsze próby dzielenia się narkotykami i nabytymi doświadczeniami, a jednocześnie żaden z jej członków nie próbuje przeciwstawiać się pozostałym wobec groźby utraty przynależności.’’ (T. Dimoff, S. Carper 1993. s.69).

Dziecko może się znaleźć pod silną presją jednej osoby. Rzadko kiedy młodsze rodzeństwo oprze się starszemu bratu, gdy ten zaproponuje narkotyk.

Młodzieńcza potrzeba buntu jest także ważnym czynnikiem skłaniającym do sięgania po narkotyki. Młodzież chce robić rzeczy, które spotykają się z aprobatą rówieśników, zwłaszcza gdy jednocześnie doprowadzają rodziców do wściekłości.

Niezależnie od tego czyjemu i jakiemu wpływowi ulega młody człowiek , niebezpieczeństwo zawsze tkwi w tym, iż używanie narkotyków  łatwo wymyka się z pod kontroli. Jeśli koledzy biorą narkotyki, pójdzie w ich ślady. Narkotyki zespalają środowisko użytkowników i będą w gruncie rzeczy jedynym spoiwem zapewniającym takiej grupie trwałość. Zaczyna się ono jako wspólna zabawa, a kończy niewyobrażalnymi konsekwencjami.

   
Należy pamiętać, że narkotyki dla młodych ludzi są ucieczką od problemów zewnętrznych, ale ich nie rozwiązują. Sprawiają tylko iż wydają się one odległe i mało istotne. Im poważniejszy problem, tym częściej się po nie sięga. Są niezawodne, w przeciwieństwie do rodziców, są zawsze pod ręką. 

Dla dzieci nękanych poczuciem winy z powodu nieumiejętności i rozwiązywania własnych problemów stanowią doskonałą wymówkę.

Narkotyki dla młodych ludzi są również  ucieczką od problemów wewnętrznych. Efektem używania narkotyków jest spadek samooceny, a niska samoocena skłania do używania narkotyków. Dzieci czują się samotnie i obco w swoim otoczeniu i nie mają ukształtowanego poczucia przynależności i dowartościowania.  
Inną przyczyną sięgania po narkotyk, może być sam rodzic , ponieważ narkotyków używają dorośli. Nie jest to absolutnie sztywna reguła. Istnieją naukowo potwierdzone badania, że genetyczne uwarunkowania zwiększają podatność dzieci na uzależnienia. 

,,Używania narkotyków dzieci mogą uczyć się od dorosłych. Od nich dowiadują się, że przepisane przez lekarza pigułki eliminują ból, niepokój i pozwalają szybciej zasnąć. Że alkohol jest napędem życia towarzyskiego, że amfetamina stymuluje mózg i pozwala uczyć się całymi nocami przed rozstrzygającym egzaminem, a sterydy zmieniają przeciętnego sportowca w mistrza. Zbyt wielu dorosłych uczy dzieci, że na każdą dolegliwość jest jakieś cudowne lekarstwo.

Pobłażliwa postawa wobec narkotyków przyjęta w domu jest równie niebezpieczna, jak zgoda na to, by całe społeczeństwo hołdowało zasadzie ,,używki dla każdego.’’(T. Dimoff, S. Carper 1993 s.75).

Rodzice muszą zrozumieć dlaczego ich dziecko sięga po narkotyki. My rodzice nie możemy chować głowy w piasek. Żyjemy w społeczeństwie używającym substancji psychoaktywnych, więc i wielu młodych ludzi z tzw. dobrych rodzin, prawdopodobnie spróbuje narkotyków. Narkotyki bowiem przekraczają wszelkie podziały społeczne, etniczne i kulturowe. Nie możemy więc uodpornić nasze dzieci na to zjawisko. Wyobrażenie, że stosowanie narkotyków jest czymś, co przydarza się młodym ludziom z rodzin ,, z problemami”, to błąd, który popełnia wielu rodziców. Dlatego możecie  nie być przygotowani  na wypadek, gdyby jednak tak się stało. 

Bardzo późno dowiadujemy się, że ktoś z bliskich  jest narkomanem, a jeszcze gdy dowiadujemy się, że są to nasze dzieci, jest to jeszcze bardziej  bolesne. Nie każdy kto zażył narkotyku staje się od razu narkomanem. Aby dojść od pierwszego razu do uzależnienia , droga nie jest zbyt długa i poprzedzają ją pewne oznaki.

,, Uzależnienie to coś, co jest trudno przerwać. To znaczy, że trzeba coś zrobić nawet kiedy już się tego nie chce. Uzależnienie oznacza, że wszystko w życiu jest podporządkowane narkotykowi. 

Uzależnienie to tragedia polegająca na tym, że człowiek sam ,wbrew instynktowi samozachowawczemu, zwraca się przeciwko sobie i kieruje się w stronę śmierci’’. 

                                                                                     (J.Mellibruda).  

               NA CO RODZICE MUSZĄ  ZWRÓCIĆ UWAGĘ ? 

	Amfetamina
	Biały proszek, tabletki, kapsułki, kryształki, małe foliowe torebeczki, igły i strzykawki

	Ecstasy
	Białe lub kolorowe pastylki z wytłoczonymi wzorkami, pęknięte naczynka krwionośne a zwłaszcza na twarzy po powrotach z nocnych dyskotek.

	Halucynogeny LSD, grzybki
	Malutkie kartoniki z kolorowymi nadrukami, kolorowe ,,kamyki do zapalniczek”, różnego rodzaju suszone grzybki o zabarwieniu żółtawym do czarnego z prześwitem brązowym. 

	Kokaina, crack
	Biały proszek a w przypadku cracku brązowe kuleczki, kamyki, fiolki i flakoniki, fajki, igły, strzykawki, małe foliowe torebeczki

	Marihuana, haszysz
	Słodkawa woń oddechu, włosów i ubrania, brązowo-zielone liście i nasionka, nagłe zainteresowanie hodowlą roślin przez Twoje dziecko, fifki i fajki, bibułka papierosowa.

	Opium, morfina, polska heroina, brown sugar
	Igły, strzykawki, ślady nakłuć po wstrzyknięciach, ślady krwi na odzieży, ,,gęsia skórka”, okopcone sreberka z folii aluminiowej, torebki z biało-beżową lub różową substancją przypominającą cukier, małe foliowe torebeczki. 

	Rozpuszczalniki
	Torby foliowe, tuby kleju, smary, zapach chemikaliów we włosach i ubraniu, charakterystyczny zapach z ust utrzymujący się nawet kilka dni po zażyciu, nasączone chusteczki i szmatki.


Aby w porę zareagować i nie dopuścić do zagrożenia poniżej w tabelce zestawione są charakterystyczne zachowania.  

	Nazwa (grupa)

narkotyków
	Kontakt jednorazowy
	Długotrwałe branie

	Amfetamina narkotyk syntetyczny 
	euforia, duży przypływ energii, brak potrzeby snu, brak apetytu, agresja, rozszerzenie źrenic. 
	bezsenność, wychudzenie zmiany nastroju, wielomówność, drżenie kończyn, wymioty, rozszerzenie źrenic, wysypka, halucynacje.

	Ecstasy narkotyk syntetyczny
	podniecenie, zwiększona energia, odporność na zmęczenie i sen, ból głowy.
	niepokój, depresja, paranoja, obniżenie sprawności intelektualnej, mania prześladowcza.

	Kokaina ,crack przetwory liści krzewu coca 
	euforia, pewność siebie, brak potrzeby snu, wzrost aktywności (także seksualnej),rozszerzenie źrenic, wytrzeszcz gałek ocznych, katar, ból gardła, pociąganie nosem
	wyniszczenie organizmu, urojenia prześladowcze, omamy, wybuchy agresji, bezsenność, drgawki, przemienienie brak i wzrost łaknienia. Ponadto crack upośledza oddychanie, powoduje utratę wagi i ataki paranoidalne.

	LSD narkotyk syntetyczny 
	zaburzenie koordynacji ruchów, drżenie mięśni, rozszerzenie źrenic, mdłości, psychoza. 
	omamy z napadami lęku, apatia, agresja lub depresja, zanik zainteresowania, bezsenność, wiotkość mięśni.

	Marihuana, haszysz przetwory z konopi indyjskich
	euforia połączona z wielomównością, przekrwienie gałek ocznych, nadwrażliwość zmysłów(razi mnie światło),kaszel, zaburzenie koordynacji ruchowej.
	wychudzenie, zaburzenia snu, przewlekłe zaburzenie krtani i oskrzeli, apatia, trudności z koncentracją, zmienność nastrojów.

	Opium, morfina, heroina naturalne i półsyntetyczne przetwory maku.
	euforia, niepokój ruchowy lub senność, osłabienie reakcji na światło, brak apetytu, zwężenie źrenic, obniżenie ciśnienia krwi.
	Wyniszczenie organizmu, zaparcia, zaburzenia menstruacji, próchnica, zmiany zapalne skóry, 

	Rozpuszczalniki środki wziewne.
	niezborność ruchów, agresja, rozszerzenie źrenic, kichanie, kaszel, krwawienie z nosa, mdłości, wymioty, biegunki.
	Wyniszczenie organizmu, przekrwienie spojówek, zaburzenia pamięci, niepokój, przygnębienie, zaburzenia snu, oczopląs, osłabienie mięśni.  


(B.K.S.P. Komendy Głównej Policji , Warszawa 2000 s.8). 

CO RODZICE POWINNI ZROBIĆ:

· Posiąść pewien zakres wiedzy o narkotykach.

· Nauczyć się rozpoznawać ,,czerwone sygnały” wskazujące na używanie narkotyków.

· Zająć kategoryczne stanowisko nie dopuszczające konsumpcji żadnej formie.

· Stać się wzorem do naśladowania. Wasze czyny, nie słowa mają uczyć dziecko, jak żyć.

· Budować silne więzi rodzinne przez zachęcanie dzieci do szczerych rozmów o wszystkich problemach, o narkotykach, szkole czy pracy.

· Ustalić kanon zasad i reguł, które muszą być przestrzegane.

· Zachęcać do aktywności, które są konstruktywne, ambitne i interesujące.

· Sprzyjać i pomagać w rozwijaniu poczucia własnej wartości, niezależności, odpowiedzialności i innych pozytywnych cech o dziecku.

· Mieć poczucie odpowiedzialności za własne dziecko i nie pozostawać obojętnym na los innych dzieci.

· Przyłączyć się do działającej w okolicy grupy wsparcia dla rodzin osób uzależnionych.

· Nawiązać znajomość z sąsiadami i rodzicami kolegów dziecka.

· Zachęcać dziecko do zapraszania kolegów do domu.

· Umieć słuchać, gdy mówią do nich własne dzieci.

CZEGO RODZICE NIE POWINNI ROBIĆ:
· Akceptować upijania i odurzania się.

· Częstować trunkami dzieci, które nie osiągnęły wieku w myśl prawa dopuszczającego spożycia alkoholu.

· Przystać na to, by nie mieć wstępu do pokoju dziecka.

· Proponować zapalenie papierosa dzieciom na to za młodym.

· Sponsorować lub przyzwalać na takie imprezy, jak np. prywatki w domu bez nadzoru osoby dorosłej, nad których przebiegiem ani oni sami, ani dzieci nie są w stanie zapanować.

· Rozpoczynać poważnej rozmowy z dzieckiem odurzonym alkoholem lub innym środkiem.

· Rzucać groźbami, krzyczeć i histeryzować.

· Zamykać oczy na winę dziecka odurzającego się lub je jakkolwiek usprawiedliwiać.

· Liczyć na to, iż funkcjonariusze prawa i personel szkolny będą wychowywać dziecko i prowadzić je przez życie.

· Zniechęcać się nieudanymi próbami interwencji. 

· Poddać się i uznać dziecko za stracone. Nie ma przypadków beznadziejnych.  

      (T. Dimoff, S. Carper 1993 s.153-154).

FORMY I WARUNKI LECZENIA

Do niedawna nie istniały warunki leczenia dostosowane do potrzeb uzależnionej młodzieży. Dopiero przed kilku laty uznano konieczność stworzenia dla młodzieży odrębnych form terapii niż te, które stosuje się wobec dorosłych. Są to grupy samopomocy (Anonimowi alkoholicy, Narkomani, a w ich obrębie specjalne grupy dla uzależnionych od kokainy). Kliniki leczenia otwartego, poradni i prywatne gabinety, oferujące terapię grupową i indywidualną, wszechstronne ośrodki otwartego leczenia uzależnień, wszechstronne ośrodki zamkniętego leczenia uzależnień, ośrodki rehabilitacji, szpitale psychiatryczne oraz ośrodki dla narkomanów oferujące jednoroczny lub dwuletni pobyt stały  (R. Maxwell 1999 s.118).

Podsumowując dojdziemy do wniosku, że nastolatki używają alkoholu i innych narkotyków z najrozmaitszych powodów:

1. Chcą zobaczyć jak to jest.

2. Wygląda to  na świetną zabawę.

3. Zaimponowały im reklamy lub idole z którymi się identyfikują.

4. Narkotyki są łatwo dostępne.

5. Bo wszyscy to robią, a rodzice często milcząc na to przyzwalają.

6. By znosić życiowe cierpienia. 

7. Alkohol i inne narkotyki gwarantują natychmiastowe osiągnięcie wspaniałego samopoczucia przy minimalnym wysiłku.
8. By wzmocnić poczucie przyjemności.  
ZAPAMIĘTAJ:

,,Im więcej spraw narkotyk pomaga załatwić, tym większe szanse na to, że pewnego dnia załatwi on również Ciebie. Możesz być sobą. Możesz być kimś zupełnie nowym i innym. To nie zależy od narkotyku. To wszystko zależy od Ciebie”.                                   

                                        (M.Pasek 1998 s.19).  
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